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J t S  0 »  Uroczystość. K u rje r  nie wyjdzie.

W  następującą Niedzielę, po zw ykłem  Nabożeństwie 
w  Kaplicy Archi Konfratcrnji Literackiej,  odbędzie 
się w miejscu zw y k łe m , pierwsze posiedzenie k w a r ­
talne tep^oi Zgromadzenia Archi-Ronfraternji ,  na któ- 
rem  oprócz przyjmowania składek za rok teraź ńejszy 
należnych, zapisywane będą na listę kandydatów oso­
by płci męzkiej,  życzące sobie należeć do g rona Człon­
ków  tej Religijno-moralnej Instytucji.

Rada Administracy jna mianowała Xiędza Józefa Ku- 
malłę, Administratora Kościoła parafjalnego we wsi 
L n borzycy ,  Gub: Radomskiej,  Proboszczem tegoż K o­
ścioła.

Rada Administracyjna przeznaczyła Asesora Sądu 
Krym inalnego Guber: W arszawskiej,  Magistra P raw a 
Józefa Helcel, do pełnienia obowiąz: P odp roku ra to ra  
w  tymże Sądzie.

P ro k u ra to r  K rólew ski p rzy  T rybuna le  Cyw: Gub: 
P łock ie j ,  zawiadomił, iż pozostałe po zm arłym  A ugu­
ście Garn, Kom orniku p r z y  Trybuna le  Cyw: Guber: 
P łockie j ,  akta exekucyjne stron p ryw a tnych  do tyczą­
ce, Jakóbowi Pręczkowskiemu, Komornikowi, do dal­
szego działania wydane zostały.

Dyrektor Gimnazjum Realnego. Zawiadamia P P .  
M a js trów  i F ab rykan tów  m .W arszaw y, u trzym ujących  
te rm inato rów , iż zapis uczniów we wszystkich szko­
ła ch  Rzemieślniczo-Ńiedzielnych w W'arszawie i na P ra ­
dze, rozpocznie się z dniem 6 Stycznia 1849 r .  O strze­
ga przy tem  D y re k to r ,  iż w aktach Inspektora rzeczo­
nych  szkół,  znajduje się dokładna wiadomość, ile w każ­
dej fabryce lub warsztacie znajduje się te rm inatorów ; 
wszyscy więc PP. M ajstrowie i F ab rykanc i ,  k tórzy  
nie dopełnią  obow iązku, zapisania d o s z k i ły  Rzemiesl- 
niczo-Niedzielnej te rm inatorów  sw oich , niezawodnie 
do kary  pieniężnej przedstawieni b ęd ą .—  Radca Kole- 
gjalny, von Slender.

Rada Lekarska na posiedzeniu z dnia 30 Listopada 
(12 G rudnia)  r .  z., p rzyznała Panu L udw ikow i Na- 
ianson, stopień D oktora  Medycyny.

Dyrektor Drogi Żelaznej / /  arszawsko-Tl ieden ■ 
skiej donosi, iż stosownie do postanow ienia Rady A d­
ministracyjnej Królestwa, p o d d . 3/ió G ru d n ia r .  z. w y ­
danego, zboże i mąka w taryffie do poboru op ła t na 
drodze żelaznej W arszawsko-W  iedeńskiej dotąd w ki; 
3ej zamieszczone, przeniesione zostały do klassy 4 ej» * 
przewożone będą za opłatą po */2 kopie: od centnara 
na milę—  Za D yrek to ra ,  S. Wysocki. S ekretarz ,  K u ­
likowski.

Pozostała W dowa wraz z Górką po ś. p. Janie Otto 
j\7enneke, Komisarzu Policji W yk :  Cyr: 19, składa naj­
czulsze podziękowanie JW . X . Kanonikowi N arusze­
wiczowi, oraz Zgromadzeniu X X . M issjonarzy , t u ­

dzież X X .  Kapucynom , Reform atom , Bernardynom, 
Franciszkanom , Jugusljanom , Karmelitom, '/'rym- 
tarzom, Dominikanom, B ractwu Sgo R ocha , P rz y ja ­
ciołom i Znajomym, za oddanie ostatniej chrześcian 
skiej posługi,  p rzy  pochowaniu zw ło k  Męża i Ojca, 
w dniu 26tyra z. m. zm arłego .—  Elżbieta Nenneke.

W  dniu 29 z .m . opatrzony SS. SA K R A M EN TA M I, 
na rękach ukochanej swej żony i rud/, iny, zasnął snem 
wiecznym, ś .p .  Kajetan Lewandowski, b. L rzędnik  i 
Obywatel tutejszy. Zgon jego p o g r ą iy ł  w ciężkim i 
nieutulonym żalu pozostałą żonę i rodzmę, g łęboko za­
smucił tych wszystkich, co Go mieli sposobność znać 
bliżej. Ś. p. Kajetan Lewandowski, z młodych już  lat 
poświęcił się służbie Rządowej, w której ,  około  lat 49 
zasług po łoży ł.  Pracując z początku vvW y dziale spraw 
W ewn:, potem w Administracji wojskowej, w  końcu 
objąwszy u rząd  Sekwestra tora tutejszego miasta, ta k o ­
wy piastując lat 33, na kilka miesięcy przed zgonem, 
czując siły swe coraz bardziej niknące, zmuszony b y ł  
opuścić. Wysoka władza oceniając długoletn ią  i poży 
teczną służbę Nieboszczy ka, przez odezwę swą w w y ­
razach nader ch lubnych, s łużbę jego  poświadczyła. 
P rzywiązany małżonek, kochający Rodzinę, doświad­
czony Przyjaciel, zacny Oby wateJ,Człowiek obdarzony 
litościwem i szlachetnem sercem, s ta ra ł  się ile możności 
ocierać łzę  niedoli. Cześć Twoim  popiołom! A . P •

Do liczby osób k tó re  w r. z. późnej doczekały się sta­
rości, zaliczyć należy Antoniego Rozwadowskiego, lat 
95, i AgniesźkęSolińską W dowę, lat 192 liczącą, k tó  
rzy  oboje rodem z W arszaw y, w d. 28  i 29 Grudnia 
r .  z., w temże mieście życie ziemskie zakończyli.

O ruchu i postępie ubezpieczeń ruchomości od ognia. 
Z końcem Mca Listopada r. b. ubezpieczenia ciąg;łe 
i 'czasowe ruchomości od ognia, po potrąceniu ubezpie­
czeń u by łyeh  w tym miesiącu, w ynosiły  summę rubli 
sr. 32 ,652,142, z której Dyrekcja Ubezpieczeń porę­
czyła straty  do summy rsr .  24 ,201,696. W' tej liczbie 
znajdowało się ubezpieczeń ciąg łych  5.940, na summę 
rs r .  30 ,424,165, z poręczeniem s t ra t  do summy rubli 
s r .  22 ,467,754, i z op ła tą  składki rocznej r s r .  177,304, 
k .88 .  W ciągu upłynionego  Mca Grudnia r .  z „  D y­
rekcja przy ję ła  ubezpieczeń c iąg łe /  h i czasowych r u ­
chomości od ognia na summę rsr .  970,549, z poręcze­
niem s tra ty  do wysokości summy rs r .  720,860. P o t r ą ­
cając z tej ilości ubezpieczenia czasowe (k tó ry c h  stan 
z powodu upływania term inów ubezpieczeń poprze­
dnio umówionych jest zmienny) samych ubezpieczeń 
c iąg łych ,  między klóremi znajduje się najwięcej ubez­
pieczeń zboża i inw entarzy w dobrach ziemskich, D y­
r e k c j a  przy ję ła  1 4 9 .  na summę rs r .  761,323, z p o r ę ­
czeniem s tra ty  do wysokości summy rsr .  536,513, i
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oznaczeniem składki rocznej w  summie rs. 4 ,400 k. 66. 
Doniesiono o 13tu pogorzelach ruchom ości;  za s tra ty  
zaś z tych pogorzeli i z poprzednich, już  rozpoznane, 
D yrekcja  przyznała w ciągu tegoż miesiąca w y n ag ro ­
dzenie za 8 pogorzeli,  rs r .  10,252 k. 591/ 2-

W p ły w  i rozchód z funduszu zebranego z koncertu  
danego d. ’/ is  Grudnia, przez Tow :R esursy  Kupieckiej, 
na rzecz W ydziału Zupy Rum fordzkiej przy  YV. T .  D., 
b y ł  następujący: 1) D ar Najprz: M etropol i ty  N ikano- 
ra , rs.  10; 2) Ze sprzedaży 324  bile tów  po rs.  I k. 20, 
r s .  388 k. 80; 3) Naddatki przez  dobroczynne Osoby 
na ręce J W .  Ref: St: M iączyiiskiego , Członka Tow:, 
złożone, rs.  8; 4) Od Członków  Resursy, za 370 bile­
tów  po kop: 60, rs. 222; 5) Zebrane na tacy p rzy  p r ó ­
bie Koncertu, rs. 10 k. 51; 6) Tow: Resursy Kupie­
ckiej ofiarowało z  Koncertu danego na Ins ty tu t  mo­
ralnie zaniedbanych dzieci, rs. 75; łącznie rs. 714 k. 31. 
Dokonane przez T o » :  Resursy Kupieckiej w ydatk i ,  
wynoszą rs. 283 k. 7 5 ;  czystv zatein dochód uczynił 
rs. 430 k. 56, czyli z łp .  2866 g r .  22. T ow arzys tw o  
W arszawskie  Dobroczynności składa powinne i nale­
żne dzięki tym wszystkim Osób m, k tó re  współudzia­
łem  swoim w Koncercie, p rzyczyniły  się do tego w p ły ­
w u, zasilającego kassę Wy działu Zupy Rumfordzkiej.

Księgarnia B. L essm ana  p rzy  ul: Nowowiniarskiej, 
pod filarami, o trzym ała ,  z W ilna następujące dzieła: 
Pielgrzym ka, do ziem i Ś w ię te j  Hołowińskiego, T .  5, 
z ł .  80. D ziejeK orony P olskiej i L itw y  przez W apow- 
skiego, t rzy  tomy z p renum era tą  n a4 ty ,  z ł .  60. D z i e ­
c i ą t k o  JEZU S, opowiadanie Hołowińskiego, z ł .  20. 
Ś m ie rć  i odrodzenie, opowiadanie psychologiczne, 
w y d a ł  Józef  Frzecławski,  z ł .  11. K ró tk i ry s  h is to rji  
R zym sko-K atolickiego Kościoła, z ł . 5. D ziennik do 
N abożeństw a, przez Woronicza, ozdobnie oprawny, 
z ł .  16 gr.  20. O naśladowaniu N. MARJI P a n n y ,  dzie­
ło  na wzór naśladowania C HRYSTUSA P a n a , ze stoso- 
wnemi modlitwami, z ł .  13 gr.  10.

W czoraj złożono w Redakcji K u rjera  od A. W . zł .  5, 
oraz od  D . i A. zł .  6  g r .  20, dla Kaleki w domu Elerta . 
Z łożono w  tejże Redakcji od J. z ł .  3 g r .  10, na drzewo 
dla ubogich, dziękując BOGU za w rócone zdrowie 
drogiej osobie.

Sklep Rozmaitości M. Konopackiego, zawiadamia 
Szanowne Osoby, k tó re  zam ówiły  Ziółka tak zwane 
Diberowskie, iż takowe w tych dniach nadeszły; zechcą 
się więc po takowe zgłosić do powyższego Sklepu, 
w  domu Tow: Dobr: N° 370.

Księgarnia pod lir: Zaw adzkiego  i W ęckiego, p rzy  
u licy  Krakow;-Przedm: w pałacu Potockich, otrzym ała 
dzieła następujące: Gospodyni litewska, czyli nauka u 
trzym yw ania  porządnie domu, i zaopatrzenia go we 
w szystk ie  p rzypraw y i zapasy kuchenne, apteczkowe i 
gospodarskie; tudzież hodowania i u trzym ywania b y ­
d ła ,  ptastwa i innych żyw io łów , 8xo  Wilno, r. 1848, zł. 
13 g r .  10. Tłomaczenia Ant: Edw arda Odyrica, tom 1,

zawiera: Dziewica Jeziora ; tom 2gi, Narzeczona z A- 
bydos Czciciele ognia; tom 3 ’i. Korsarz; Niebo i ziemia, 
tom 4 ty ,  Pieśń ostatniego Minstrela; tom 5ty, Alazepa 
Peri i Raj Ballady; tomOty, Dziewica Orleańska; 6 to­
mów, iIno i Lipsk, zł .  80. Listopad, romans h is to ry ­
czny z drugiej połow y XVIII w ieku ,przez Autora Pa­
miątek starego Szlachcica, w 2ch tomach z ryciną ,  w y ­
danie drugie, cena zł.  24; oraz V\ ędrów ki O ryginała ,  
przez J .  Korzeniowskiego  z ł .  11.

Lody już pokry wają W isłę , i płynienie sta tków od 
dni kilku odbywać się nie może. VV r. z. W is ła  puści­
ła  w dniu 28 L u tego ; by ło  więc zatem, do dni ubie­
g ły c h ,  prawie 10 miesięcy czasu, w k tó ry m  rzeka 
p łynę ła .

W  tych  dniach w yszły  na widok publiczny ostatnie 
t rz y  zeszyty lg o to in u  (oddzia ł II), znanego pisma zbio­
rowego p . t :  Dzwon literacki. T e t r z y  zeszyty zawiera­
ją :  Sam odzielne w ykształcenie się m a te r j i p .A ■ Kio- 
czewskiego. P a m ię tn ik i K arola  Lange, p. L . J. O ż y ­
ciu w  ogólności, p.  D ra  D worzaczka. W spom nien ia  
zw ycieczki lupółnocnych N iem czech, p . M. M anikow ­
skiego. R anch  i Schw anthaler, dzisiejsi rzeźbiarze. 
M uzyka  (ciąg dalszy o ar tys tycznych  Niemczech). 
W spom nienia  o B artoszu  P aprockim , p . W . ł ł .  Ga- 
wareckiego. i \  a j piękniejszy kulig w  r .1848 , p . P au- 
linę z L . W ilkońską. Rozm ówka na  bruku W arszaw -  
skim , p . Józefa Paszkowskiego. W a r  j a  cje m uzyka l­
ne. M uzyka  na tury , p .  Ja/antę . Pogląd w  niebo, 
p . Jalantę. K a rtka  z A lbum , p . T.l>. L a m p a  g ro ­
bowa, p . K ornelję Lissowską. P ięćset trzydziesty  
czw arty  tra k ta t filozoficzny o pogodach i słotach im  
przeciw nych. P a ź , p o w ieść fa n ta styczn a .—  D zwon  
literacki bez p rze rw y  wychodzić będzie w tym samym 
formacie i na tych samych prenum eracyjnych w aru n ­
kach. Redakcja zabezpieczywszy sobie stałe współ- 
p racownictwo, odw ołuje się niemniej do wszystkich, 
co chętnie poświęcają się krajowemu piśmiennictwu i 
gościnnie otwierając im karty  swojego pisma, up rze j­
mie prosi, ażeby światłem swem w pomoc jej usi łow a­
niom przyjść  raczyli. Nie wątpi Redakcja, że czy ta ją­
ca Publiczność jak dotąd tak i nadal nie odmówi sw o­
ich względów dia Dzwonu literackiego. P rzedpła  
tę  złożyć można w Redakcji Dzwonu literackiego  p rzy  
ulicy Nowo-Senatorskiej w domu NcjmanaNr 476,ż, al­
bo w drukarn i J. Jaworskiego przy ulicy Krak:-Przed: 
w pałacu Stanisława H r :  Potockiego, w pros t  Kościoła 
X X. Karmelitów.

Onegdaj o godz; 5tej wieczorem, p rzy  ulicy W r o ­
niej, znaleziono Kobietę lat 47 mieć mogącą, /, imienia 
i nazwiska niewiadomą, nedznie ubraną, mocno osła­
bioną, która w kilka minut życie zakończy ła. (G .P .)

Z o fja  Polka, skomponowana przez A. R ajczaka , 
wyszła z Litograłji;  nabyć moż.ir.>. w Składach m uzy: po 
z ł.  I ;— jest także do nabycia Polka p. t. Noworoczna, 
przez J. S traussa , gry wana w Teatrze Rozmaitości.
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W  chwili kiedy Damy nasze zajęte są p rzy go tow a­
niami tualetowc-mi na otwierający się czas karnaw ało­
w y ,  a w Magazynach inód, panuje ruch podwojony prac 
gu<tu i elegancji; wspomnim chociaż pobieżnie o tua- 
letach, które w tych dniach za granicą za nader ozd o­
bne poczytane z o s t a ł ) ; suknia atłasowa bouton d 'o r ,  
ozdobiona 5ma rzędami buljoników naw leczonych  
wstążką; korsaż i rękaw y z takiemiż ozdobami; suknia 
adamaszkowa w deseń kapuściany na tle szmaragowem,  
z mnóstwem koronek w y szy ty ch  w k o s tk ę n a  spódnicy  
i korsażu; suknia krepowa biała podszyta różow o, a dru­
ga koloru r ó żo w eg o  tu reck iego ,  obie z wolantami kre- 
pow em i zbiegającemi i wykładającem i się na korsażu; 
suknia z gazy glansowanej białej, z zakładkami na c a ­
łej  w ysokości spódnicy; berta takaż; ubranie na g ł o ­
w ie  z ow oców ; suknia atłasowa obszyta frendzlami 
wschodniemi; korsaż g ładki drapowany; rękaw y p a-  
godes  z koronek; ubranie na g ło w ę  z torsady axamitnej,  
i siatki z ło te j ,  przyozdobione piórami. W o g ó le  kolor  
biały  jes t  najpowszechniejszy; materjejedwabne w tym  
kolorze, garuirują się blondynami kolorow em i, co c z y ­
ni elfekt zupełnie  nowy i piękny.

Już w ew szy s tk ich  miejscach kraju,pierwsze lody p o ­
śc inały  jeziora i stawy; zawodna ich jeszcze jednak sta­
ło ść .  a coroczne w ypadki załamywania się lodów pod  
nieostrożnie przebywającemi takowe, dostateczną po- 
w innyby  być dla innych przestrogą.—  Stary wyjadacz  
kniejow y opowiadał za rzecz niezawodną, że lis zanim 
się po zamarzniętej rzece przejść pow aży, pilnie w przód  
uszu do lodu przykłada, uważając, jak daleko woda  
szumi w g łęb in ie .—  Tenże sam obserwator utrzy m y­
w a ł,  że roślinę leśnej p o k rzyw y  ususzoną i na p y ł  utar­
tą ,  zmięszawszy z rzeczną wodą i na mróz o p ó łn o cy  
w czasie pełni w ysta w iw szy ,  cała pokrzy wa w ściętym  
lodzie pokaże się z takiemiż gałązkami i liśćmi rozło-  
żonemi, jak by ła  na wiosnę.—  Jeżeli powieść o lisie tak 
jest  prawdziwą jak przeistoczenie p o k rzy w y ,  to niech 
daruje poety czny narrator, że na tea raz wiarę na coś  
lepszego zachowamy.

Pierw szy poszyt dzieła p. t: S za ta n  czy li  P rze ło żo ­
ny trzech  Z a k ła d ó w ,  w y sz e d ł  z druku; Szanowni w ięc  
Erenumeratorowie raczą się zg ło s ić  po odbiór tegoż,  
tam, gdzie  z ło ż y l i  przedpłatę . Osoby, k tóreby odtąd  
ż y c z y ły  jeszcze zaprenumerować to d zie ło ,  mogą z ł o ­
ży ć  przedpłatę w mieszkaniu Autora pod N r 770  przy  
ulicy  Elektoralnej, lub w  Księgarniach: S. Orgelbran­
da, Merzbacha, Spiessa, Bernstejna iNatansona; na pro­
wincji zaś w  Księgarniach m. Gubernjalnych i w Kali­
szu- Cena przedpłaty na tom jeden z ł .  4, na prowincji  
z ł .  4  gr. 15.

(Art. nad.) W y ę zy ta w sz y  niedawno w- K i/r je rk u  o 
p ą c z k a c h  P . B isier , pow odow any ciekawością a bar­
dziej apetytem (bo lubię pączki) , pospieszyłem rzucić  
się na nie z całą drapieżnością amatora, i najutwarciej  
wyznać muszę, że nie zaw iodłem  tak m j e g o  żołądka

jako i podniebienia. Pączki zwyczajne po gr. 5, są 
w yb o rn e ,  ananasowe po gr. 10 doskonałe, ale nie dpśc  
na tem, są u P. B isiera  pączki zwane B erlińskie go  
gr .  6 , zupełnie  różne tak kszałtem jako i smakiem od  
innych dotąd u nas znanych. Uwiadamiam więc lubo-  
w n ików , że ta nowość jest pulchna, lekka i nad zw y ­
czajnie smaczna; nie będę op isyw ał kształtu , boby to 
zm niejszyło  efekt c iekaw ym , k tórzy  zapewne licznie 
zechcą spróbować tych łakoci .—  o .  W .

W ciągu r. z. p r z y b y ło  do k V a rsza w y , albo w y je ­
chało  z niej koleją żelazną, w  ogóle osób 177 .10 3 .

W czoraj w Teatrze W ielk im , po Balecie D w a j Z ło ­
dzieje , przyw ołana JPani 'iu rczyn ow icz  2  kr* ć-

(Art: nad:). K ośció ł  parafjalny w L ew iczyn ie , w iosce  
w  okręgu  Czerskim, o 7 mil od Warszawy położonej,  
zniszczony przez d łu g i  czas istnienia, doczekał się ko­
rzystnej dla siebie zmiany. W r. z. oczyszczono go na­
leżyc ie ,  odmalowano poczerniałe  ściany i sufit, odno­
wiono Obrazy i Ołtarze,przy prowadzono do zupełn ego  
porządku i utrwalono przedmioty upadkiem grożące .  
T o  odnowienie Kościoła, zawdzięczać należy g o r l iw o ­
ści Obywateli i Proboszcza parafji Lewiozyńskiej. Za­
chęceni projektem i ofiarą szanownej w łaścicielki Z a-  
borów ka , z niezrównaną skwapliwością pospieszyli u- 
zupełn ić  fundusz na odnowienie Kościoła potrzebny.  
Takim sposobem Świątynia ta oblokła się w skromne  
lecz czyste  szaty, i u trw aliła  byt dalszy. Szlachetny  
to i godny naśladowania czyn Oby wateli i Proboszcza  
parafji Lewiozyńskiej;  miła to ofiara uwielbienia na 
ołtarz  PANA złożona. T o t e ż  n iew ątpliw ie  w ejrza ł  
PAN  chętnem na tę ofiarę okiem, i ro zw ese l i ło  się .JEGO 
Oblicze, że p rzybytek  BOSKI godnym BOGA uczy n io ­
no,i zebrał i p o l ic zy ł  wzruszenie km iotków , i w p ły w  
moralny jaki Dziedzice dóbr ziemskich publicznym i 
tr w a ły m  hołdem P A N U  oddanym,na serca ich w yw arli ,  
i w szystko  to w księdze wieczności zapisał,  aby oddać 
z lichwą dobro, które Jemu ofiarowano.

W d ąiu IS  Grudnia na smętarzu w M szczonowie i ł  o - 
żyliśmy na wieczny spoczynek zw ło k i  ś. p- W alerj iz  L ę­
g ów  R etittow icz, żony Sztabs-Lekarza w ojsk Ces:-Ros- 
syjskieh . Zgasła w 25  roku życia, daleko od rodzinnej 
ziemi, bogobojna, pełna gruntownej nauki, spełn iw szy  
zaszczytnie sw oje posłannictwo n a św ie c ie ,  pozosta­
wiając w ciężkiem s ieroctw ie  Męża, i trojć m ałych  dzia­
tek. W ejrzaw szy  w jej życie  i śmierć, ileż budujących  
p rz y k ła d ó w  pozostawiła  do naśladowania. Niech to 
krótkie  wspomnienie zmarłej ś. p. Walerji oddalonym  
R od zicom , K rew nym , i Z n a j o m y m  , zaświadczy, ze 
w  tych stronach, znalazła praw dziw ych  wielbicieli 
cnót za życia, a po zgonie żal serdeczny. ***

Niżej podpisana, mam honor donieść J\V. i VV. Panom 
przejeżdżającym traktem Lubelskim, iż od Now ego ro­
ku 1849, objęłam oberżę przy szosę w S ta r e j  w s i o 
5 mil od W arszawy od leg łą .  Zaprowadziłam w szy s t ­
ko co ty lk o  dla w yg od y  podróżujących  jłotrzebnem

(*/
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jes t  przy spiesznej usłudze, i umiarkowanej cenie; spo­
dziewam się iż to miejsce jak dawniej tak i teraz 
przez  łaskaw ych przejeżdżających, uczęszczauem zo­
stanie.—  H enryet ta  Hurtlig.

Z  Petersburga.—  Małżonka Jenerała-M ajora, Ju- 
styoa Grabbe. um arła  w tej stolicy.

Pułkow nik  Sakowicz. Horodniczy Klimowiecki, ro z ­
s ta ł  się z tym światem.

Radca honorowy Laskowski, Sędzia Pow iatow y La- 
tyczewski,  przeniósł się do wieczności.

Tygodnik Petersburgski, doniósł o w yjść mającym 
w 3ch tomach Opisie podróży  i pożycia na Wschodzie, 
przez  J .  Pietraszewskiego  W armijczy ka, Dz: fil: i Prof: 
ję ty k ó w  ży jących wschodnich przy Uniwersytecie Ber­
lińskim.

Anglja. —  Don Miguel zamieszkuje posiadłość Ste­
venage  w hrabstwie l l e r t ,  gdzie w tow arzystw ie  sw o­
ich, p rzy jac ió ł  częste w ypraw ia ł o w y . —  K orespon­
dent frankforcki dziennika Czasy donosi, iż Lord  
Cowley 20go z.m. przedstaw ił niemieckiemu M inistro­
wi sp raw zagr :R zeszy ,now e propozycje Anglji wspra- 
wie szleswigskiej. — P. Cobden przysposabia prośbę 
dp Parlamentu, aby Rząd zawiązał stosunki z innenii 
krajami, celem ustanowienia sądów polubownych dla 
rozstrzygania spraw m iędzy-ludowych.— Pncztmistrz 
Jeneralny Lord Clanricarde w róc i ł  do Londynu, nie 
uskuteczniwszy nowego układu porto ry jnego  z I' rau- 
cją ,poniew aż przed nowym rokiem nowy gabinetfran- 
cuzki jeszcze nie b y ł s k .  m pletou a n y . —  G ubernato r  
G.rey donosi, i e  osada Nowej Zelandji zostaje w stanie 
kwitnącym; handel wewn: i zagr: wzrasta, a koloniści 
zajmują się gorliw ie upraw ą g run tów .—  Cabet o d p ły ­
n ą ł  z Liwerpoolu  do Ameryki, gdzie jego  osada Ikarja 
jes t blizką zupełnego rozw iązania.—  Admirał Parker  
z przyczyny słabości wzroku,zmuszony będzie z łożyć 
dow ództwo eskadry  na morzu Sródziem nem .—  Rząd 
Stanów Zjedn: wyznaczył Komisję złożoną z Olicerów 
arroji i floty, celem założenia warsztatów wojennych 
w  posiadłości Oregon i p rzy  brzegach K ali fo rn ji .—  
M edyka ński Minister spraw zagr: P. Otero, podał się 
do  dymisji; jego następcą jest Pan Ludwik Gueves. 
W  Tampico  wydano rozkaz do przyaresztowania J e ­
nera ła  P andes. —  W Lisbonie 2go b. m. miano o tw o­
r z y ć  posiedzenia K ortezów . P rzybycie  Pana Ccsta 
K abral  rokowało blizką zmianę ininisterjalną. S karb  
portugalski j f s t  bardzo wycieńczony.—  Dziennik C za­
s y  oddaje pochwały austrjackicmu ministerstwu, z po­
w odu  postępowania względem W ę g ie r . —  Na p r z y ­
lądku  Dobrej nadzi-i, włościanie hollenderscy (boers)  
opłacili nałożoną na nich kontrybucję .— Arcy-Biskup 
dyecezji Tuam, D oktor  Mac Hale, p<> powrocie z R zy­
mu, o d b y ł  wjazd u roczysty  do T uam j za ofiarowaną 
mu ucztę podziękował.

Jvslrja .— Dó Cesarza Ferdynanda ciągle jeszcze

przy  by w a *ą liczne deputacje z adresami z p row incji .— 
B yły  Minister spraw  zagrań: P. fPessennerg, osiadł 
w Freiburgu. —  Xżę Windisc.hgraetz po obsadzeniu 
P reszburga,  kazał aresztować hersztów  w ichrzycie li ,  
k tó rzy  prześladowali Izraelitów, a dla tychże przyspo- 
tować wynagrodzenie za poniesione szkody.—  27 z. m.
0 w pół do 2ej, Xiążę M indischgraetz obsadził miasto 
Raab, po przeprawieniu  się 1 i2 g o k o rp u su  przez rze ­
kę Raab  wyżej i niżej miasta, p rzy  ujściu tej rzeki do 
D unaju , celein odcięcia odw ro tu  nieprzyjacielowi. 
Feldm arszałek  osobiście posunął się z korpusem re z e r ­
wowym do Rabnitz, gdzie kazał rzucić most Da ł y ż ­
w a c h ;  tu o trzym ał też wiadomość, iż nieprzyjaciel 
z głów nem i swojemi siłami opuścił znaczne fortyfika­
cje przez niego założone, zmierzając ku Komornie, 
z siłą zaś mniejszą ku O f en. Deputacja z łoży ła  klucze 
miasta, a okrzyki radości i Elien  (w iwat) na cześć Ce­
sarza powitały maszerujące wojsko; wieczorem mia­
sto iluminowano. Nieprzyjaciel uchodził  tak spiesznie, 
że nie zdołano go doścignąć. T y lk o  na małej Schiitt, 
p rzysz ło  do n iektórych utarczek, p rzy  czem oddział 
szwoleżerów Kress, odznaczył się szczególną odwa- 
gą; pojmano ze s trony rokoszan oficera i 9 huzarów . 
Strzelcy k tórzy  zdołali p rzepraw ić  się przez lód kana­
łu  Dunaju, sprowadzili także jeńców. Wiele oficerów
1 urzędników wojskowych węgierskich w róc i ło  pod 
rozkazy cesarskie. Feldzeugmeister H r .  Nugent 2S 
z. in. obsadził Koermend, ze swoiui korpusem liczą­
cym 12,000 ludzi, i o dpar ł  rokoszan pod dowództwem  
Perczela  do Janoshazy. Przez ten nbro t,  korpus  po­
łą c z y ł  się z korpusem partyzanckim P odpu łkow nika  
A ltham . a za tegoż pośrednictwem z arm ją  g łó w n ą  
Xcia Feldmarszałka. P o d łu g  listu z Klnusenburga , 
13go z. m,, Podpu łkow nik  Urban, o d p a r ł  n iep rzy ja­
ciela do granicy węgierskiej ku S a g y  R anyn; na d r o ­
dze zastał wszystkie sioła Rumanów (V \o łochow ) p ra­
wie zupełnie spalone. Ze strony Y tęyrów zabito 150 
ludzi,  a 60 pojmano. Po opuszczeniu Ziemi Siedmio­
grodzkiej przez nieprzyjaciela, Podpu łkow nik  Urban 
w ró c i ł  znowu do Klnusenburga. — Gdy J. O. W . 
W ielki Xżę K o n s t a n t * ' ,  w czasie teraźniejszego poby ­
tu swego za granicą, p rz y b y ł  w d. 28 z .m . do Pragi, 
został tamże powitany przez oddział pu łku  YV. Xcia 
M i c h a ł a ,  ustawiony w paradzie.— W Wiedniu g łoszo­
no o zajęciu Rabolny przez wojska c e s a r s k i e ,  i podda­
niu się tw ierdzy  Essegg-

Francja. —  Wiadomo, iż Minister spraw  zagr :  P. 
Rastide, mianował Konsulem w Malcie Pana Pelissierj 
Anglja wzbraniała się uznać go Konsulem, z p rzy c zy ­
ny, iż jako Oficer inżynierji m ógłby  skopjować plan 
warow ń Malty; obecnie mianowany na tę posadę Pan 
Benrdelli —  P. Cayeux mianowany Szefem gabinetu  
Prefekta po lic j i .—  29go z. m. biegała w Zgrom adze­
niu Narodowem pogłoska o istniejąccm przesileniu mi- 
nisterjalnem.— Prezydent Rzeczypospolitej 27go z-m.
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przy jm ow ał ciał.) dyplomatyczne i wielu znakomitych 
członków armji. Gazeta Patrie  ponawia zapewnienie, 
iż Prezy dent życzy ł ,  aby w nowy rok nie miano do nie- 
gromów ety kie ta Iny eh. 27go z. m. udał  się w tow a­
rzystw ie  swojego Adjutant;), Pana Edgara Ney, kabryo- 
letein parokonnym, z odwiedzinami do Prezesa Zgrom a­
dzenia Narodowego Pana M arrasl. P rezydent miał 
na sobie frak cywilny zapięty z gwiazdą o rd e ru  legji 
honorowej. Jego lokaje przybran i byli w iiberję taką, 
jakiej używała rodzina Cesarza Napoleona, za czasów 
panowania tego M onarchy, to jes t frak zielony z guzi­
kami złotemi, spodnie pluszowe czarne i pończochy j e ­
dwabne. Ponieważ odwiedziny b y ły  zapowiedziane, 
ustawiono na całej długości od pałacu E li see do pa ła­
cu Zgromadzenia Narodowego,oficjalisto w policyjnych, 
dla utrzymania porządku. Pu łkow nik  Canvin  Komen­
dant pałacu Zgromadzenia, kazał całej s traży złożonej 
* weteranów, wojska ig w a rd j i  narodowej wystąpić do 
hroni,  a muzyka w ykonyw ała  ciągle inelodje narodo­
we aż do chwili odjazdu Prezydenta. Tenże P u łk o ­
w nik  pow ita ł  go przy wysiadaniu i odprow adził  do sali 
wstępnej, gdzie gościa p rzy jm ow ał P. M arrast. O d­
wiedziny t rw a ły  przez 3 kwadranse, poczem P re z y .  
denta odprowadzono z rów ną ceremonją. W  gabinecie 
Ludwika Bonaparte  ustawioną jest czarna tafla m a r­
murowa, na k tórej złotemi literami w y ry to  treśćusta- 
wy. —  Pose ł  niemieckiej w ładzy centralnej P. Rati- 
mer, w yjechał zP a ry za .—  Głoszą, ż e Ł o rd  P alm er­
ston bez wymienienia p rzyczyny , wzbrania się uznać 
Hrabiego  Montalembert, Posłem w Londynie. Pan 
Fallovx  p r z y ją ł  ministerstwo oświecenia jedynie pod 
warunkiem, aby H rabiego  Montalembert, przeznaczo­
no na powyższe poselstwo. —  Gazeta wychodząca 
w  M a rsy ljizapewnia, że O j c i e c  Sty przybędzie do 
F rancji  okrętem Friedland. W  P aryżu  2f)go z. m. 
głoszono, że J e g o  S w i a t o b i . i w o ś ć  już w M arsylji  w y­
lądował. F rancja  i Anglja miały także u łożyć  się, aby 
mocne eskadry k rąż y ły  pod Civita Vecchią i Ankotią. 
Korrespondent dziennika Sporów  opisuje szczegóły 
scen burzliw ych  zaszłych w Rzymie 17go z .m ., k tó re  
spowodowały dymisję ministerstwa M am iani w dniu 
następnym. Ponieważ P. Canutiotrzy mał od tegoż mi­
nisterstwa misję do P aryża  i l.ondyau, p rze to  za ro z ­
wiązaniem się gabinetu i jego misja ustaje. Na czele 
stronnictwa obecnie w Rzymie, znajdują się: XżęC<z- 
nino i P. Sterbini. —  Pod prezesostwem Pana H avin, 
zawiązało się tow arzystw o liczące między swojemi 
członkami Panów Senard, Dufaure  i praw ie wszy st­
kich Deputowanych, k tó rzy  od cząsu rewolucji lu to­
wej by li Ministrami, mające na celu ściśle uważać, aby . 
nowy R iąd  w ypełn ia ł  przepisy u s ta w y .—  Na eska­
d rze  Admirała Baudin  pod Neapolem, przy zbieraniu 
głosów do w yboru  Prezy denta, znalazło się 2000 g ło ­
sów za Xciem Joinville.—  Wiadomcść o zniżeniu o- 
p ła iy  solnej w yw ar ła  niepomyślny w p ły w  na giełdzie;

mniemano, iż Minister skarbu  P. Passy, rmirszimy bę­
dzie podać się do dy misji; po po łudniu  2Pgo zeszł: m. 
zapewniano, że usiłowaniom Panów '1'hitrs, M ole , 
Changarnier  i Dupin, udało się skłonić Panów P a s­
sy, Ma/levi/le i Rtrio, do cofnięcia swoich dymisji.—  
Dochód z c ła  w ywozowego w ciągu ostatnich l i t a  
miesięcy, wynosił ty Iko 80.447,8113 fr:, w odpow iednim 
czasie z. r. p rzyniósł  123,575,552 fr ;, a w r. 1846 na­
w et 141,643,385 f r : . —  Józef  Antoine bogaty piwo­
w ar i reprezentant departamentu  Mozeli, zapropono­
w a ł  Zgromadzeniu Narodowemu, aby od Nowego Ro­
ku  każdy noszący frak, op łaca ł 100 Fr:. noszący ka­
pelusz 20 fr:, noszący tużurek  5 f r : . —  Zgromadzenie 
Zecerów  i D rukarzy  w P aryżu  postanowiło, aby na 
przypadek gdyby k tórego  z ich koh gów  obrano Człon­
kami sądów p rzy s ię g ły c h ,  wyznaczono mu z kassy 
składkowej po 3 fr: dyet  dziennych; a na przypadek  
gdyby u trac i ł  zarobkowanie przez wypełnianie swo­
ich obowiązków przysięgłego trw ać mogących przez  
t rzy  ty g odn ie ,  zapewnioną mu będzie płaca dzienna 
po 2 Franki. Za tym przykładem  chcą i inne pójść 
korporac je ,  aby podać swoim kolegom możność do­
pełniania obowiązku p rzysięg łych  w sąd ac h .—  B y ły  
Minister rolnictwa P. Tourret, ina być obrany C złon­
kiem Akademij, w miejsce zm arłego  Pana Rossi. —  
Marszałek Bugeaud  ukara ł Jenerała M agnan  k i lk o ­
dniowym aresztem, za to, iż w rozkazie dziennym do 
armji alpejskiej,  w ró ż y ł  blizkie rozpoczęcie wojny.— 1 
Malarz Contoure, pracuje teraz nad por tre tem  P. M ar- 
rast wielkości naturalnej, dla sali posiedzeń Zgro: Nar:. 
—  P. Chasserrau  mianowany Szefem gabinetu M ini­
stra  marynarki i osad.—  Jenera ł  Roehand  rozs ta ł  się 
z tym  światem.

H iszpanja .—  D rug i dowódzca halebard jerów  H r:  
Punon Rostro, o trzym ał  dym isję; w jego miejsce mia­
nowany Hrabia Laureano Sanz. Koniuszym Królowej 
mianowany Hrabia Casa Valencia, w miejsce H rab ie ­
go Cumbres Alla. —  Izba deputowanych obra ła  sw o­
im Prezesem Pana Ludwika M ayans.

Hollandja. —  Poseł duński Kawaler Coopman*, 
25go z. ni. przedstaw ił Królowi swoje listy w ierzy teF  
ne. —  Poseł austr: Hrabia Esterhazy, w yjechał na ko ­
ronację Cesarza Franciszka Józefa.

Niemi y . —  Pruski budżet dochodów i w ydatków  
na r. b., obliczony jest na rów ną summę 04,174,380 ta­
la ró w .—  Barom Lerchenfeld  i P. Closen wy słany nie­
dawno z misją do Ołomuńca, wezw ani są do Mnicho* 
wa. w przedmiocie przesilenia bawarskiego minister­
stwa. —  Xżę Pruski i jego  małżonka mieszka ją znowu 
w Berlinie■—  Komitet ustawodawczy frankforckiego 
Zgromadzenia Narodowego, oświadczył się większo­
ścią głosów  za obraniem Cesarza Niemiec między Xią- 
żętami panującemi, z listą cy wilną, ministerstwem od- 
powiedzialnem i t. d.

P ersja . —  N owy Szach Nassredin 20go P a id * :
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p r z y b y ł  do stolicy Teheranu-,  w ieczorem  tegoż  dnia 
ukoronowano po koroną Królewską (tadszy Kcjani).

o sb d z ia ł  przez cały  dzień na tronie marm urowym,  
*bv pokazyw ać się ludowi. Szach ubiera się po euro-  
pe'sku, ty lko  n a g ło w ie  nosi tradycjonalną spiczastą  
czapkę barankową perską. W / » her  ante  i po w ię ­
kszej części kraju, trwa gpokojnośc; ty lk o  w  S z y r a s  i 
Chorassan ie  zasz ły  zatargi, w' skutek czego  w ysłano  
wojsko  z stolicy. Poselstw o francuzkie, które miało  
w yjechać, tym czasowo jeszcze  został; ; 2 g o  Listopada  
oddano nawet podarunki przeznaczone jeszcze od L u ­
dw ik a  FHipn , dla perskiego rządu. Na uroczystość k o ­
ronacyjną P o s e ł  francuzki nie b y ł  zaproszony; gd y  j e ­
dnak P. S a r t ig e s  ukazał się własną pow odowany w o ­
lą, now y władzca cz y n i ł  zarzuty swojemu M inistrowi  
spraw zagr: z powodu tego zapomnienia; Minister p rzy ­
pisał zapomnienie jednemu ze sw oich  podw ładnych .  
Spodziewano się także w  Teheran ie  przybycia  Posła  
z Niemiec. *

S z w e c ja . —  P od p u łk o w n ik  Hrabia Jakób H am il  
ton . Kawaler orderu miecza, mianowany został Guber­
natorem jeneralnym Sztokholmu.

W ło c h y . —  W  miejsce Senatora Zucchini  z P,ono- 
nji, Galle tlo  obrany jest  C złonkiem  Rządu tym czaso­
w eg o  w Rzymie; Corsini , C a m era ta .  (t al/etti ,  <-świad- 
czy li, że będą kierowali czasowo sprawami kraju. H)go  
»..m. wydalono 7 . R zym u  republikanów, między niemi 
i Pana G a rr ib a ld i i

Rozmaitości.— Między gc.śćmi bawiącemi tprrz w P a ­
ryżu ,  znajduje się angielska Y eo m a n ry  (milicja), któ" 
ra doznaje tej samej gościnności, jakiej doznawała fran- 
cuzka gwardja naro: w Londynie;  korpus g łó w n y  jesz­
cze  Die nadjechał, tymczasem p r z y b y ły  już  forpoczty .  
Jeden z tych  wyspiarzy przed kilku dniami podzięko­
w a ł  za obiad u sw ojeg o  gospodarza, i udał się do restau- 
racjiPana F e v n v x  (W e w o),  k tórego  sława dostałalsię na­
w e t  za kanał M anszy.  Cudzoziemiec zasiadłszy do sto ­
łu ,  w zią ł  się do jadłospisu, i wskazał garsonowi palcem 
pierwszą linję u góry;  przeniesiono mu niebawem zupę  
(puree aux croutons); ledw o ją dżentelmen sprzątnął,  
wskazał garsonowi drugą linję, poczerń mu p rzyn ie­
siono zupę m igdałow ą (potage au lait d ’amandes); po 
niej nastąpiła 3cia linja: zupa żó łw ia  (s< upe a la tor- 
tue) .  S to ło w i  sąsiedzi zdziwili  się niemało, że cud zo­
ziemiec nic innego nie konsumuje, jak tylko zu p y , i 
czekali jakiego jeszcze zażąda dania. I yn) razem dżen­
telmen obawiając się. aby g o  znowu nie uczęstowano  
jaką zupą, p rze w r ó c ił  ostatnią kartkę ja d ło tp b u ,  i 
w skazał garsonowi palcem linję ostatnią. P rzyn iesio­
no mu kieliszek w ódki (pet it  verre d’eau de v ie ) .  An­
g lik  w y c h y l i ł  jednym ły k ie m ,  zapłacił,  i oddaiił się 
zniechęcony. Biedak nie rozumiał po Francuzku. —  
Patent udzielony przez rząd angielski Panu S to i te  
w Londynie, na aparat oświetlania za pomocą eiektro-

galwanizm u, napełn ił  przestrachem akcjonarjuszów  
zakładów osw-ietlania za pomocą gazu; wynalazca u- 
trzym uje  b o w ie m ,  że jego  św ia t ło  nietylko jest  mo­
cniejsze i czystsze ,  ale nawet tańsze od światła gazu.  
Aparat składają: baterja elektro*niHgnetyczna. będąca  
z nią w  połączeniu maszynerja zegarkow a, i dwa d ł u ­
g ie  w ęg le ,  u trzym yw ane przez p ły n  e lek tryczn y  i ma- 
szynerję w  położeniu  pionowem ; między dolnym koń­
cem części górnej, a końcem w y ższy m  części spodniej,  
rozwija się mocne św iat ło .  Kwestia jednak, czy  to 
św ia t ło  zdoła w zupełności zastąpić św ia t ło  g a z u .—  
Anglik  k u p ił  znakomite dobra w N o r w e g j i ,  jedynie  
w t y in  ce lu ,aby tamże w miesiącu C zerwcu m ó g ł  w y g o ­
dnie ło w ić  ło s o s ie .—  K om pozytor Karol Eckert ,  A u ­

tor  podziwianej teraz w  H adze  opery W ilh e lm  O ranji ,  
p ob ra ł  pierwsze m uzyczne w ychow anie  u Z e l te r a  i 
M endelssohna  w P rusiech; mając niespiłna lat 16, na­
pisał oratorjum R u t h , oraz dw ie  opery:  K a t a r z y n a  
N orytnbergska ,  i S za r la ta n ,  k tóre w ykonano vc B e r ­
linie. Opera K a ta r z y n a ,  zjednała mu protekcję d o ­
stojnej osoby, puczem na koszt Króla Pruskiego  o d b y ł  
podróż artystyczną. Za powrotem  do B erlin a  w  roku  
1846, p ierwszy raz przedstawiono w tamecznym tea­
trze opery , nowe jeg o  dzieło , W ilh e lm  O ranji .  P. 
E ckert  poczytyw an y  za jednego z najcelniejszych k o m ­
p ozy toró w  niemieckich, przybędzie  w k rótce  d > P a ­
r y ż a .—  M łody Skrzy pek August Moeser,  który przez  
K rólnw ę Izabellę  zosta ł ozdobiony orderem K a r o la  
U l g o  i orderem C h r y s t u s a , w y jech a ł  do B ra z y lj i .—  
>1 Słuchaj mój d rog i” rzekła jakaś Pani do starego męża,  
»śnił mi się dziś dzień naszego ślubu, w szystko w idz ia ­
łam  jak na jawie... .  jak przed dwudziestą laty ,. . .  ty  
b y łe ś  tak rozkochany, tak uprzedzający.. .” » Musiałem  
wtenczas bardzo g łup io  w yg ląd ać” przerw ał mąż. >i7,a- 
ręczam ci, że nie tak g łu p io  jak dziś” odrzekła  obrażona 
m ałżonka.—  Na drzwiach pachciarza w yw ieszono taki 
napis: iiTu dostanie mleka oślego prosto od k r o w y ."—  
Język  X ięztw a W a l j i  (w  Anglji) ,  odznacza się szcze- 
góinem bogactwem sam ogłosek. Oto w ierszyk o jed w a ­
b n ik u ,  w którym  nie ma ani jednej sp ó łg ło sk i ,  gdy ż  
litera w,  wymawia się w  tym języku  jak 00 (dwa o ) :

0 ’i w i w  w y  i w a u  e a ,  o ’i a u  
E i  w y a u  y  w e u a ;
E  w y  w a  ei w e  a u a ,
A ’i w e u a u  i ’w  i e u a u  j a .

Czytając g łośno te w ierszyk i ,  które chwalą p ra cow i­
tość pożytecznego  robaczka i zręczność jego  w snuciu  
przędzy, zdaje się s ły szeć  w ychodzący z ust czytające­
go , jakby szum wiatru.

P R / j Y JECHALI d o  W A R S Z A W Y -
. B o r k o w s k i  Jó z :  R e f e r :  S t a n u  7. C z a r n o g ł o w i a ;  Bettlh F r a n c i s z k a  

O b y :  z U n ie r z v  sz; B o n ie c k i  F e l i ! :  S ę d z i a ,  i  < h o j n o w s k a  P e l .  g j a  O b y :  
z  R a d o m ia ;  F i j a ł k o w s k i  T y t u s  O b y :  z D o b r z a n k o w a ;  G o ś k i  M a k a r y  
O b y :  z  M o ln a ;  G a g a t n l c k i  Józ :  S ę d z i a  z R a d o m ia ;  G e r l i c z  R e f e r :  S t a ­
n u  z B o g l e w i c ;  J a k u b o w s k i  W o j e :  O b: z L u b l i n a ;  K u r o w s k i  J a n  Ob: 
z R o s s j i ;  L a s k i  L u d :  O b y :  z M ac i io r ;  L e s z c z y ń s k i  W i k t :  O b: z Le9z-
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C7-yna; N ikol Dorota Ob: z P iotrkow a: N ałęcz Józ: Ob: z Zawad: Szy- 
n,;i nowski W aler: Oby: /.Lu boy; Szymanowski Ign: Oby: z Ustanów- 
ka; Słupski Józ: Oby: z Sierzobowa; Tym iński józ: Obyw: z J.dna; 
T r/c iń sk i W ikt: Oby: z Słupna; W ilczow ski W ład: Iiup: z Kalisza; 
Z iem iański Simeon Kup: z Ł ęczycy. (G. P.)

B O H m E S IE S flA .
Rut’ll sr. 50 N agrody , może zatrzym ać poczciwy Znalazca, 

PALZKI zgubionej, idąc z K rak:-Przedm :, przez dom zw any Re­
zle ra  na ulicę Miodową, w k tórej było  biletam i bankowem i 7 
sztuk po zł. 100; 20 po zł. 60  g r. 20; 9 po zł. 20; zas' w bile- 
*a 'h  Rossyjskich jeden  Rsr, 50; 3 po Rsr. 5. Osoba k tó ra z g u -  
h ” a, stanow i to je j  los; sumienny Z nalazca oprócz m ałej nagro- 
d y , otrzym a w ieczną wdzięczność od m ieszkającego w domu N° 303 
P rzy ulicy Orlej na dole w bram ie, po praw ej stronie  od frontu.

Piuktis ('wiling. Z ięć K upra Herm ana z m. Ł ęczycy, za-W  
m ierzy ł założyć BBANJS585Ł Kupiecki burtow y tru n k ó w ®  

^ .zag ran iczn y ch , Korzeni i innych M aterjałó w w m. powiatu-ffif 
%  went Kutnie, i takowy Handel w b.m. dla wygody Publiczności 0  
w  otw orzony będzie. Oczem ma bouor zawt rdomić JVV'. i W W .l 
»  Obywateli okolicznych in.K\itna, zaręczając za dobroć tow a- 
fc^rów, i że takow e po cenie um iarkow anej sprzedaw ać będzie 1 
///: w domu, po zm arłym  właścicielu Rornstejn pozostałym.

Przy  jednej z p ryncypaluych  klassy łsze j ulic w m ie­
ście W arszaw ie, je s t  do w ydzierżaw ienia DOM m asyw  
m urow any, o dwóch piętrach; życzący sobie tej dzier­
żaw y, zgłosić się zechą bez użycia F aktorów  i Ne- 

g ocjan tów , dohandlu  W . P ry fk e , obok Ratusza, w dom uSSrów  Ł a­
giew nickich, gdzie dalszą iufoinarję otrzym ają.

Między W aw rem  a Miłosną w przejeździć d. 29 z. m. m iędzy 
godz: 6 w ieczorem , przez rozerżnięcie TŁUMOKA, skradzione zo­
sta ły  następujące rz e c z y : Spodnie kortow e czarne, Kamizelka a- 
Xamitna w kra tk i, tło  pąsowe; Serw eta duża pąsową: funt H erbaty; 
L ist Zast: z kuponami na z ł 5000; Rew ers W . M elrhjora Czapskie­
go na zł. 10,700; D ekret Sądu Kom prom issarkiego daty  30  Listop: 
1848, między dobram i Czyszków a G órki,o g ranicę zapad ły , i inne 
P ap iery ; Książka Bajki Jachowicza; K ołdra ty ftykow a w kw iaty , 
prześcieradłem  białem  podszyta; P rześcierad ło  b i^łe , i innedrolm e 
rzeczy. Uprasza się, aby za powzięciem wiadomości, dano znać na 
koszt do wsi Górki pod miastem Garwolinem , lub do W . Raźniew- 
skiego w W arszaw ie pod Nr 2325 przy  ulicy P aw iej, za co stoso­
wne w ynagrodzenie donuszącemu, zapew niasię.

Potrzebna je s t OSOBA stosownego w ieku i ch arak teru , o b e­
znana z naukam i, i m ogąca utrzym ać surow y dozór nad Mło­
dzieńcem, k tó raby  p rzy ję ła  za w ynagrodzenie S tó ł i S tancję. 
W iadom ość w Księgarni Rodzyna, przy ulicy Przechodniej. 
B B saw anj- W  MAGAZYNIE MEBLI pod N r 1401 p rzy  ulicy 

M arszałkowskiej i S to-K rzyzkicj, są do sprzedania 
G & traZ Z Z tt' za um iarkow aną cenę, różne MEBJ.E palisandrow e, 

wszatw. m ahoniowe i jesionow e, w najnowszych fasonach, 
jako to : G arnitury  z wysłaniem . S to ły , Szafy, Komody, Łóżka, 
Szafki do książek, oraz i inne Meble; o czem  każdy życzący, na 
miejscu przekonać się może.

DOBRA Niegowoniczki lit: A. z  przyległościam i, w O k n P i l i -  
ckim. Gub: Radomskiej, o 3/4  mili od kolei żelaznej połeżoue, Rsr. 
I5 ,1 * y  k. 95 otaxow ane, w d. 4 /1 6  Stycz: r. b. sprzedane zostaną 
przez publiczną licytację w T ryb : Oyw: w Kielcach, przed delego­
wanym Sędzią Adamskim, poczynając od Rsr. 6733 k. 3 0 Wa ­
runki sorzedaży prze jrzeć  można w 'Tryb: w Kielcach,i u Bronikow­
skiego Patrona, a w W arsz: u P atrona Szym ańskiego pod N r 1790
zamieszkałego.

DOBRA dziedziczne (nie donacyjne ja k  mylnie w K urjerze N r 
346 by ło ), lezące w G uber: A ugustow skiej, Pow: Łomżyńskim , 
w parafii P rz y k u ły , mające przestrzeni ziemi w łók rnagde; 28 ,

Boru z lasem w łók 6, Siana fu r parokonnych  do 80 , g ru n ta4- 
rodzajne, zabudowania otaxow ane Rsr. 3000, w dobrym  stanic, 
są do sprzedania z wolnej ręki za Rsr. 9 ,000 gotów ką; mający 
chęć nabycia takow ych, raczy zgł. sić się do ich W łaściciela, 
X . G rzegorza W yrzykowskiego, obecnie m ieszkającego u X X . 
Karm elitów ua Krak.-Przedm :, w W arszaw ie.

W e wsi Radzyminie Pow iecie Płockim , mil dwie 
i pó ł od miasta Z akroczym ia, mila jedna od mia­
sta P łońska odległej, je s t  do sprzedania 12cie 
W O ŁO W , na suchej paszy ukarm ionych.

S  z Ogrodem fruktow ynt i w arzyw nym ,3*
®  położony przy ulicy Z łotej N ro  1505 lit: D, d « 2

sprzedania lub w ydzierżaw ienia każdego czasu.4  
®  “  ' W iadomość powziąść można codziennie w godzi-<1
jenach  obiadow ych, u P. Józefa Barchan, w domu Maj.m er a p o ó 2  
j/N ren i 976 , za Zelazną-Bramą.

Pięknych HYACYNTÓW, TULIPANÓW , NAR­
CYZÓW kw itnących lub rozkw itających, oraz in­
nych K W IA TÓ W  oranżery jnych , jak o  też i BU­
K IETÓW , nabyć można p rzy  ulicy A levam irja 

pod Nr 2768 A. w korpusie.
PŁA SZCZ p podbity  szopam i, j» st do sprzedania w handlu W ia  

i Korzeni A .Sni.itynskiego przy ulicy Miodowej, w pałacu  Jana 
Kochanowskiego.

Dwa FOTKA szopo we, nowe, koloni czarnego, w najlepszym 
gatunku , zdatne do podszycia płaszczów , be/, użycia Kuśnierza, 
są do sprzedania za poinierną cenę p rzy  ulicy Nowe Miasto 
pod Nr 32i>, ua 2iu p iętrze. W iadomość w handlu Korzennym 
w Sklepie.

Z. TUCHBAND S toper, posiada sposób Holendrow ania Sukna 
czyli Zs/.ycia, to je s t ;  w szelkie Ubiory Sukienne, Szaie T ure­
ck ie  i F ranctizkie, o raz różne Dywany uszkodzone, tak  dosko­
nale, iż trudno do poznania. Mieszka p rzy  ulicy B onifrater­
sk ie j pod Nr 2164.

P o trzebny  je s t GORZELANY, znający  doskonale służbę swo­
ją ;  zgłosić się może pod Nr 1346 przy. ulicy M azowieckiej, w 
korpusie  na dole:—  oraz po trzebny  OFICYAL1STA, uzdatniony 
ua N adzorcę lasu.

N iem ka, życzy przy jąć obowiązek BONY do Dzieci. W iado­
mość w domu P. Mips/, przy ulicy Leszno pod N r 717.

Pod Nr 153 p rzy  ulicy Dunaj, są dwa PANTA- 
LJONY mahoniowe, do w ynajęcia lub do sprzeda­
nia. W iadom ość w podw órzu na lszem  piętrze, u 
Fortenjanisty .

M.1UOŁ H1UBOŁB TAPICER, g
9 Q

przy ulicy Nowo-Seuatorskiej pod Nrem 476 lit: D, zamie-|Q 
Łjlszkały, polecając się JJW W . i W W . Panom , ma honorlfe 
Ń jzawiadom ić, iż w jeg o  M agazynie M ebli, dostać m o ż n a g  
^ .g o to w y ch  Robót T apicerskich , jak o  to  : różnych G arnitu \rV 

rów palisandrow ych, m ahoniow ych, orzechow ych, z w y-®  
słaniem, o raz F o te li, jSzeslągow  i K rzeseł, safjanem i l’łó-j(Y    i
lnem p o k ry ty ch .—  Tam że znajdują się STO ŁY , KONSO-lg 
>E, ŁOZKA, SERW ANTKI, i t. p. rzeczy,, oraz MATE-'w 

RAGE gotowe. P rzytem  podejm uje się wszelkich D E IiO -S  
RACJI Salonów, Buduarów i F iranek  do okien. Utrzymując g  
Żurnale P a ry zk ie , przyjm uje w szelkie obstalunki i rę c z y g  
za dobre w ykończenie robo ty , po cenie umiarkowanej. 1(5

O soba p rzy  wysiadaniu z powozu duia 4 b. m. na ulicy Sena­
to rsk ie j, przed Składem  P. Gordon, zgubiła WORECZEK Dam-
*ki haftow any, w k tó rym  znajdow ały się 4 ruble w papierkach 
i  rubel m onetą zdaw kow ą; także Chustka batystow a znaczona
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/L  P., i kółko z 12 ma klaczy kami. Łaskawy Znalazca raczy 
odnieść powyższy Woreczek, do składu Kobierców przy ulicy 
Miodowej Nr 491, lub też do Fabryki Kobierców przy ulicy 
Czerniakowskiej Nr 3041, zaprzyzwoitą nagrodą.

DYWAN turecki, axamitny, strzyżony, 24 łokci □  objętości, 
który  w Turcji kosztował dukat: sto, do sprzedania za zł. 400. 
Wiadomość w liandlu Sukiennym Stan: Szupieniewicz et Cotpp., 
ulica Miodowa Nr 484.—  Tamże potrzebny jest UCZEŃ do lian- 
dln, dobrej kondmly.

LOKAL KAWALERSKI, świeżo umeblowany, na lm  piętrze, 
składający się z 2ch Pokoi i Alkowy, z balkonem na ulicę Mio­
dową wychodzącym, jest do wynajęcia miesięcznie lub kw artal­
nie. Wiadomość w Sklepie Rękaw iczniczym, w samym środku 
filarów przy ulicy Miodowej.

OSOBA w średnim wieku, opatrzona cblubnemi świadectwa­
mi, życzy wejść w obowiązek do Zarządu Domu, lub też do 
dozoru małych Dzieci, albo za Sklepową do jakiego bąć zakła­
du, tu w W arszawie, lub na prowincji. Wiadomość w domu 
przy ulicy Podwal pod N r 497 B, w oficynie na prawo.

N aczeln ik K ancelarji B anku Polskiego.
Z polecenia Banku Polskiego, podaje do publicznej wiado­

mości, że dnia 3 /15  Stycznia r. 1849 i dni następnych, od godz: 
10  z rana, w Składzie Banku przy placu Krasiiiskich, sprzeda­
waną będzie przez publiczną licytację, w znacznych partjach 
WEŁNA i SUKNO w Banku zastawione, i w swoim czasie nie- 
wykupione; tudzież SZALA do ważenia z łańcuchami i gwich- 
tami; niemniej FORMA żelazna do kuźni. Wszystko za gotowe 
pieniądze, zaraz po przybiciu płacie się mające. Łuhkowshi.
* gsJBfc ŁOSOSIA wędzonego i marynowanego, M1NO-

GÓW świeżych, nadszedł nowy transport z F-lblą- 
Ca, do handlu W in i Korzeni Teodora Tock przy uli: Podwal.

     ...........
» Niżej podpisany, wykwalifikowany tak tu w kraju, ja -M
Fkoteź za granicą w z n a c z n i e j s z y c h  Miastach Europy, W 
^ B R Y K A A T  P 0 W 0 3 5 0 W ,  ma honor donieść, żeś 
tzałożywszy Fabrykę własną tu w Warszawie przy ulicy/ 
/Nowy Świat podNrein 1249, na wzór dawniej przez ś. p. 
kojca mego Stanisława Sommer, przy ulicy Orlej prowa­

dzonej, postanowiłem wszelkie Kkwipażc podług najśwież­
s z e j  mody i rysunków, przezemnie z zagranicy przywie _
Zzionych, budować, tudzież, wsz-lkie nbstahinki, stosownie. 
N o  gustu i życzenia stalujących, z pospiechem i trwało- 
Vścią uskuteczniać, mając nadzieję, że JJW V\. i W W. Ha ^
^nowie, tak  jak  dawniej Ojcu memu. tak  teraz mnie, swoje 
gobstalunki powierzać raczą. Władysław Somm cr.

Do Składu Herbaty Chiń­
skiej,  Jana G rydirta2go, p rzy  
ulicy Nowy - Świat,  w domu 
F rydrychsa , pod Nrem 125 1
exys tu jqce f fo .oedsz rd ł  znacz ­
ne t r a n -p n r t
C H Ó S H I E J  w różnych
gatunkach,  jako to :  Czarnej ,  
z Kwiatem, Żół te j  i Zielonej,  
od ceny złp.  9 do złp.  (50, za 
jeden funt.  która sprzedaje się 
w paczkach ćwie rćfuntowych,  
pół - fuo towvrh i funt '  wyt  h,
oplombowanych j ceną duikowaną 
oznaczonych. Sprzed.:jc się także i 
na cale pudła, czyli paki.

Zawiadamia się niniejszem, że W EXEL wystawiony przez Au­
gusta Bajera, na rzecz Jana Wesołowskiego, na Rsr. 165 czyli 
Złp. 1100, zaginął; a ponieważ tenże już zrealizowany został, 
przeto z takowego nikt korzystać nie będzie.

S E R  STRASBURGSKI w pudełkach, BIIiL .llNTLSIiw 
^wędzone i inne różne l i O N I S E R l W ,  nadeszły doSkła-%, 
idu  W in i Korzeni, J. L. F la tau , przy ulicy N o w o -S e n a#  
"torskiej. ^

Potrzebną jest SUMMA Złp. 60,000, na hipotekę 
Dóbr Ziemskich, o mil 3 od Warszawy położonych, 
zaraz po Tow arzystwie Kredytowem. Kto ma takow ą 
do wypożyczenia, niech zgłosić się raczy po bliższą 

wiadomość do Kancelarji Patrona Parisota, przy ulicy Długiej 
pod Nr 557, wprost Hotelu Polskiego.____________________

U. l \ T « R  S U ł Ę C K E S .
GUWERNANTEK i G liW  ERNKROW',

p rzy  u licy  Podwal N r  512 w  domu Pokorskiego.
Są do umieszczenia Guwernantki z rożnem usposobieniem nauko­

w e m u  wysoką muzyką i początkową.— Guwernerowie posiadają­
cy nauki klassyczne; oraz rodowity Anglik.—  Bony Niemki, F ran­
cuzki i Polki.—  Nauczyciele i Nauczycielki różnych przedmiotów 
i talentów.— Francuzi i Francuzki, życzą lekcji na godziny.

Marja z Tumanowiczów B ijo łt.

Z  K an toru  Z leceń p rzy  ul: W ierzbow ej N  .47 3c.
Potrzebny jest POKÓJ Kawalerski, z osobnym wchodem, lub 

wspólnym Przedpokojem, w bliskości pałacu Mostowskich, od 
Nowego roku. Wiadomość w powyższym Kantorze.

FUTRO niedźwiedzie, jest do sprzedania. Wiadomość w po­
wyższym Kantorze. _ _ _ _ _' K  A \ r o n

GUWERNANTEK i GUWERNERÓW, 
p rz y  ul; Nowo S en a to rsk ie j e xy s lu /q cy , przen iesiony zo s ta ł na  

T!ornackie do domu IF. Zaw adzkiego, pod Vo 739.
Utrzymująca tenże Kantor, poleca się Szan: Publiczności z wy­

borem Osób na zaufanie zasługujących.— Są do umieszczenia Gu­
wernantki Polki, Francuzki, Nie liki, z wyższem i niższem ukształ- 
ceniem, z muzyką i bez; oraz Guwernerowie P o l a c y ,  Niemcy, Fran­
cuzi, i Anglicy.—- Bony Niemki, Polk i.—  Francuzki, zyczą dawać 
lekcje na godziny lub konwersacji. — W. O.____________________

Dziś rano zimna stopni 4. Wczoraj w południe9.
TEATR W IELKI. Jutro, Machbet.
P A C J E K .Ó W  każdego czasu, zupełnie świeżych, z wybor- 

neini konfiturami, sztuka po ,gr. 5 i 3, kopa złp. 5; ulubionych 
Pączków z makiem, oraz Myśliwskich na sposób pasztetów, do­
stać można w Piekarni Wiedeńskiej przy ulicy Długiej Nr 392. 
(Ponieważ w roku zeszłym niezawsze można było uczynić za- 
dosyć licznym żądaniom Prześwietnej Publiczności* przeto przez 
nowe w Zakładach urządzenia, najznaczniejsze obstaluuki i ku­
pna, najspieszniej wykonane będą).

Podaje się do wiadomości, iż Maciejewski Kuchmistrz, od 20 
lat tu osiadły, i od tyluż lat z swej sztuki Kuchmistrzów skiej JW  W. 
Panom dobrze znany, obecnie przy ulicy Miodowej w pałacu 
Paca zamieszkały, przysposobiwszy się W Ludzi zdatnych do 
pomocy swęgo fachu, uprzejmie zawiadamia IW W. Panów, że 
wszelkie obstaluuki ŚNIADAŃ, OBIADÓW, KOLACJI, LODÓW, 
i  zimnych napojów. Balów, Wesel i t . p . ,  bąć tu w Warszawie, 
bąć na prowincji, przyjmować będzie z dodaniem swego naczy­
nia kuchennego, jeżeli gdzie kto tego będzie potrzebował.


